
 

 

B I U L E T Y N  P A R A F I I  

N I E P O K A L A N E G O  S E R C A  M A R Y I  

NR 17/2023, GDYNIA-KARWINY, 30 KWIETNIA 2023R. 

P O D  D A S Z K I E M  S Ł O W A  B O Ż E G O ,  

C Z Y L I  K O M E N T A R Z  E W A N G E L I C Z N Y  K S .  P I O T R A  D A S Z K I E W I C Z A  

LITURGIA SŁOWA  

Dz 2,14a.36–41; Ps 23; 1P 2,20b–25; J 10,1–10 
„Ja jestem bramą...”. W dzisiejszej Ewangelii IV Niedzieli Wielkanocnej - 

wg Św. Jana Jezus nazywa siebie „bramą (owiec)”. Psalm i czytania nawiązują 

do obrazu pasterza i „stróża dusz”. Te określenia nie są jedynie porównaniami 

ale elementami tożsamości i misji Pana Jezusa. Jest On posłany do owiec-każ-

dego z nas, aby nas strzec, opiekować się, umacniać w ziemskiej drodze-do 

zbawienia i ostatecznie przeprowadzać przez Bramę - będąc nią. Jest to bardzo 

wyraźny sygnał dla nas. Dzięki Jezusowi nie musimy już szukać szczęścia i 

celu „po omacku”. Tylko z Jezusem- jawnie, w świetle Bożego Słowa, we wspól-

nocie, bez wstydu i lęku możemy odnaleźć szczęście- już tu na ziemi i w niebie. 

Problem w tym, że czasem poruszamy się jak złodziej- w ukryciu przed światem 

i ludźmi - nawet pozornie we wspólnocie Kościoła- omijając Bramę- prawdziwą 

relację z Jezusem, wybierając poboczne „furtki”- powierzchownych obrzędów i 

sztucznej pobożności. Prośmy zatem dziś o osobistą, prawdziwą więź z Jezu-

sem- Bramą, Dobrym Pasterzem i Stróżem naszej duszy oraz gwarancją zba-

wienia. 
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W Z R A S T A N I E   Z I A R N A   S Ł O W A ,  C Z Y L I    D O J R Z E W A N I E   S E R C A 

1 maja 2023r. poniedziałek  

(J 10,18) Dlatego miłuje Mnie Ojciec, 

bo Ja życie moje oddaję, aby je znów 

odzyskać. Nikt Mi go nie zabiera, lecz 

Ja sam z siebie je oddaję. 

Rozważania serca: Czy oddaję 

swoje życie Ojcu? Co ofiarowuję Mu ze 

swojej codzienności?  

2 maja 2023r. wtorek  

(J 10,27) Moje owce słuchają mego 

głosu, a Ja znam je. Idą one za Mną (…) 

Rozważania serca: Czy znam głos 

Jezusa z mojego serca? Czy podążam 

za Nim?  

3 maja 2023r. środa  

(Ap 12,6) A Niewiasta zbiegła na pu-

stynię, gdzie miejsce ma przygotowane 

przez Boga. 

Rozważania serca: Czy jestem na 

miejscu przygotowanym przez Boga? 

Jak szukam woli Bożej? 

4 maja 2023r. czwartek  

(J 13,16) Sługa nie jest większy od 

swego pana ani wysłannik od tego, 

który go posłał. 

Rozważania serca: Czy dostrze-

gam zależność od Boga? Czy za moimi 

działaniami nie stoi pycha? 

5 maja 2023r. piątek  

(J 14,1) Niech się nie trwoży serce 

wasze.  

Rozważania serca: Czy troski nie 

odciągają mnie od Boga? Czy zacho-

wuję ufność w trudnościach? 

6 maja 2023r. sobota  

(J 14,9) Filipie, tak długo jestem z 

wami, a jeszcze Mnie nie poznałeś?  

Rozważania serca: Jak długo już 

jestem w Kościele? Czy poza tradycją 

naprawdę jednak staram się pozna-

wać Boga? 
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I  N  T  E  N  C  J  E    M  S  Z  A  L  N  E  

P o n i e d z i a ł e k  –  1 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  J ó z e f a ,  r z e m i e ś l n i k a  

7:00 
1. Za śp. mamę Alfredę Kurek /greg. 30/ 
2. Za śp. Zofię Grabowską /greg. 1/ 

8:00 Za śp. Elżbietę Kalinowską 

10:00 Msza św. przez wstawiennictwo św. Józefa 

18:30 Za śp. Józefa Podrazik i rodziców z obojga stron 

W t o r e k  –  2 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  A t a n a z e g o ,  b p a  i  d r a  K o ś c i o ł a  

7:00 
1. Za śp. Czesława /38 rocz. śm./, zmarłych z rodziny Hebel, Brilowski i Mendyk 

2. Za śp. Zofię Garbowską /greg. 2/ 

8:00 Za śp. Zygmunta Chojnackiego 

18:30 Za śp. syna Romana /3 rocz. śm./ oraz siostry Jadwigę, Bożenę i Zofię 

Ś r o d a  –  3 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  

U r o c z y s t o ś ć  N M P  K r ó l o w e j  P o l s k i  

7:30 O błogosławieństwo Boże dla wnuczka Dawida 

9:00 Za śp. Jadwigę i Henryka Ramotowskich 

10:30 Za śp. Zofię Grabowską /greg. 3/ 

12:00 W intencji syna Marcina o łaskę wiary, Boże błog. i opiekę MB z okazji urodzin 

14:00 
O zbawienie i życie wieczne dla śp. Teresy i Stanisława Klimaszewskich, rodziców 
i rodzeństwo 

18:00 
Za śp. Adama /8 r. śm./, Marię /5 r. śm./, Henrykę /24 r. śm./ Zielińskich 
i Wojciecha Dąbrowskiego /23 r. śm./ 

C z w a r t e k  –  4 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  F l o r i a n a ,  m ę c z e n n i k a  

7:00 Za śp. Zofię Grabowską /greg. 4/ 

8:00 
W intencji żony Danusi z okazji urodzin, z prośbą o Boże błogosławieństwo i 
opiekę Matki Bożej – intencja od męża Marka 

18:30 
1. O dary Ducha Świętego dla kapłanów i sióstr naszej parafii 
2. Za rodziców Józefę i Marcina 

P i ą t e k  –  5 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  

7:00 Za śp. Zofię Grabowską /greg.5/ 

8:00 Za śp. Stanisława Lewkowicz 

18:30 Za zmarłych 
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S o b o t a  –  6 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  A p o s t o ł ó w  F i l i p a  i  J a k u b a  

7:00 Za śp. Wojciecha /10 r. śm./, rodziców i brata Grzegorza 

8:00 
1. W intencji Żywego Różańca – Róża św. Józefa 

2. Za śp. Zofię Grabowską /greg. 6/ 

18:30 O łaskę życia wiecznego dla śp. brata Zbigniewa /5 r. śm./ 

V  N I E D Z I E L A  W I E L K A N O C N A  –  7 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  

7:30 
1. Za śp. Izę i Małgosię Strzałkowskie 

2. Za śp. Zofię Grabowską /greg. 7/ 

9:00 Za śp. Marię Niewiadomską /3 r. śm./ 

10:00 O wzrost wiary nadziei i miłości dla dzieci Pierwszokomunijnych i ich rodzin  

12:00 
W intencji Ojczyzny, za parafian żyjących i zmarłych oraz za tych, którzy 
przebywają zagranicą, daleko od swojej rodziny i domu 

14:00 O Boże błog. i potrzebne łaski dla Julii z okazji 18 urodzin 

18:00 O łaskę nieba dla śp. Dariusza Słup – Libertowskiego 

L I T U R G I C Z N Y  S A V O I R  –  V I V R E  

Do komunii duchowej możemy przystąpić także wtedy, gdy uczestni-

czymy we Mszy św. i przyjmujemy Komunię św. Komunia duchowa nie tylko 

częściowo zastępuje przyjmowanie Eucharystii w fizycznej postaci, ale 

wzmaga nasz głód sakramentu. I sprawia, że jego faktyczne przyjęcie staje 

się jeszcze bardziej owocne.  

Papież Franciszek proponuje przy Komunii św. duchowej odmawianie na-

stępującej modlitwy: 

Kładę się u Twych stóp, o mój Jezu, i ofiarowuję Ci moje skruszone serce 

uniżone w swojej nicości i Twojej świętej obecności. Adoruję Cię w sakramencie 

Twej miłości, niewysłowionej Eucharystii. Pragnę przyjąć Ciebie w tym ubogim 

przybytku, jaki oferuje Ci mój umysł. Czekając na radość z sakramentalnej Ko-

munii, pragnę przyjąć Cię w duchu. Przyjdź do mnie, O mój Jezu, kiedy ja, ze 

swojej strony, przychodzę do Ciebie! Niech Twoja miłość ogarnie moje całe je-

stestwo w życiu i śmierci. Wierzę w Ciebie, Tobie ufam, Ciebie miłuję. Amen. 
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Ś L A D A M I  M A R Y I  

Jutro rozpoczynamy miesiąc maj, a więc i czas poświęcony Maryi. W 

ostatnim, naznaczonym wojną okresie, powróciło poszukiwanie 

Niepokalanego Serca Maryi. Mnożyły się akty zawierzenia, uwagę znów 

przykuwały nabożeństwa ku czci Niepokalanego Serca Maryi. Czy jednak 

dotknęliśmy w nich naprawdę misterium Niepokalanego Serca Maryi? I co 

więcej, czy trwa w nas pragnienie, aby się do Niego upodobnić?  

W objawieniach fatimskich Maryja trzymała to Serce jakby przed Swoją 

prawą dłonią. Według objawień zanim pastuszkowie z Fatimy zobaczyli 

Serce Maryi, Maryja najpierw otworzyła dłonie i przekazała im odblask 

niezwykłego światła, które sprawiało, że dzieci czuły się pogrążone w Bogu. 

Może to zatem znak, że odczytać Niepokalane Serce Maryi można tylko w 

powiązaniu z Bogiem. Nie ma już osobnych Maryi i Boga, lecz jest Maryja w 

Bogu. W jednym z listów do biskupa Gurzy z 27 maja 1943r. siostra Łucja 

przytacza słowa Jezusa dane jej po objawieniach, tłumaczące tęsknotę Boga 

za czcią Niepokalanego Serca Maryi. Są tam trzy elementy. Jak mówią słowa 

Jezusa, to Serce jest magnesem, które przyciąga dusze do Boga. Jest ono 

płonącym ogniskiem, które wysyła na świat promienie światła i miłości 

Boga. To Serce jest też niewyczerpanym źródłem, z którego wytryskują na 

świat zdroje żywej wody Bożego Miłosierdzia. Serce Maryi, aby móc 

przyciągać dusze do Boga i przekazywać im życie Samo musi być w Nim 

zanurzone. Wejście w misterium Niepokalanego Serca i upodabnianie się do 

Niego, wymaga od nas tego samego. Ten fragment listu siostry Łucji 

przypomina też inne słowa Jezusa z Pisma Świętego: „Kto nie jest ze Mną, 

jest przeciwko Mnie; a kto nie zbiera ze Mną, rozprasza.” (Łk 11,23). 

Dzisiejsze czasy są wypełnione ludzkimi lękami o bezpieczeństwo fizyczne 

swoje i bliskich, o zdrowie, o środki do życia. Jest też dużo lęków przed tym 

co niematerialne - przed samotnością, przed porażką, przed bliskością. Lęk 

powoduje, że nie możemy się zebrać w sobie, trochę jakbyśmy byli ścierani 

na małe rozproszone cząstki. Stajemy się niczym opiłki żelaza, które 

rozwiewają się to tu, to tam, przyklejając do tego, co je w danej chwili 

przyciągnie. Gdy człowiek jest rozproszony przez lęki nie ma dostępu do 

prawdziwego siebie, do swoich emocji, do wartości i zasady swojego serca, 



6 

czyli pragnienia, które w nim wybrzmiewa najmocniej. Trudno wtedy 

dokonywać dobrych wyborów, zgodnych z Bożą wolą. Psychologia uczy, że 

lęk, który opanowuje ciało ma swoje ulubione miejsca. Zaciska nam głowę 

odcinając zdolność myślenia, napina nasze ręce i nogi, a w końcu zajmuje 

serce, które nie może opanować przyspieszonego bicia.  

Gdy wpatrzymy się w rany Jezusa Ukrzyżowanego zobaczymy, że 

wszystkie te miejsca zostały naznaczone Jego Krwią, tak jakby dotknął 

Sobą te cząstki ludzkiego ciała, które najsilniej kumulują lęk. Jednocześnie 

Bóg otworzył Serce, w którym Miłość zbiera i pochłania cały lęk. Boże Serce 

jednak onieśmiela, zdaje się takie odległe i bezkresne, a droga do Niego 

jednak naznaczona cierpieniem. To trudna droga. Dlatego między 

człowiekiem a Sercem Jezusa objawia się Niepokalane Serce Maryi, które 

jak magnes zbiera wszystkie rozproszone opiłki żelaza, czyli nasze 

nieuporządkowane serca. Serce Maryi rozgrzewa je Swoją Miłością i na 

nowo scala, a na końcu karmi je jak Matka wodą z Serca Jezusa dając im 

nowe życie.  Oddajmy zatem nasze serce Sercu Maryi, by w Nim stawać się 

cząstką Serca Jezusa. /ES/ 

G Ł O S  S E R C A  

Ojcze Ukochany, 

uwielbiam Twoje Imię, 

które znaczy Miłość. 

Tęsknię za naszym wspólnym domem. 

Niech stanie się 

to czego pragniesz, 

czyli jedna rodzina, 

nieba i ziemi, 

która rozmawia 

już tylko jednym słowem:„kocham”. 

Na teraz, na moją codzienność 

daj mi Ojcze miłości zwykłej, 

powszedniej jak chleb. 

I zamknij Ojcze na chwilę oczy, 

gdy jeszcze upadam, 

bo nie umiem kochać. 

Tak jak i ja zamykam oczy, 

gdy zawini człowiek. 

I nie dozwól Ojcze, 

bym wybierała pokusę, 

w której nie ma prawdziwej miłości. 

I wyzwól mnie Ojcze 

od braku Ciebie 

i ode mnie samej. Amen. /ES/ 
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O C Z E K I W A N I E  N A  D U C H A  Ś W I Ę T E G O  

Z  O J C E M  J Ó Z E F E M  

„(…) Czego dokonuje Duch Święty poprzez swoje dary? Powoduje On, że najbar-

dziej heroiczne akty przychodzą nam z łatwością i że są one zakotwiczone głęboko 

w podświadomym życiu duszy. Dlatego: Emitte Spiritum tuum et sreabuntur! – Ześlij 

Ducha swego, a odnowisz oblicze ziemi (por. Ps 104 [103], 30). Ześlij Twojego Ducha, 

a wtedy nastąpi przemiana, rzeczywista duchowa przemiana. Tylko wtedy możemy 

wewnętrznie zostać przemienieni, gdy Matka Boża wyprosi nam Ducha Świętego, a 

Duch Święty będzie w nas działał poprzez swoje dary” 

/ks. J. Kentenich, Milwaukee, 21.05.1956r./ 

P R Z E Z  Ż O Ł Ą D E K  D O  S E R C A  

C Z Y L I  K Ą C I K  K U L I N A R N Y  

Zapiekanka dietetyczna 

2 duże ziemniaki, 1 cebula, 1 duża cukinia, 3 marchewki, ½ brokułu, 3 

jajka, 3 łyżki mąki, ½ łyżeczki czosnku granulowanego, ½ łyżeczki czarnego 

pieprzu, 1 łyżeczka soli, ½ łyżeczki cebuli granulowanej, 1 łyżeczka kurkumy, 

2 łyżki oliwy z oliwek do smażenia, 2 łyżki oliwy z oliwek do natłuszczenia 

naczynia, świeży rozmaryn do podania 

Ziemniaki, marchewki i cebulę obierz. Cukinię zostaw ze skórką. Zetrzyj 

warzywa na tarce o dużych oczkach. Brokuł bardzo drobno posiekaj. Na patelni 

rozgrzej oliwę. Dodaj wszystkie warzywa oraz przyprawy. Smaż całość przez 

10-15 minut do zmiękczenia i odparowania nadmiaru wody. Zdejmij patelnię z 

ognia i odstaw do przestudzenia na kilka minut. Do mieszanki warzywnej do-

dawaj po jednym jajku, za każdym razem dokładnie mieszając. Na końcu dołóż 

mąkę migdałową i ponownie wymieszaj. Naczynie żaroodporne natłuść oliwą. 

Przenieś do niego całą masę i dobrze ubij. Wierzch wyrównaj. Zapiekankę die-

tetyczną piecz bez przykrycia przez ok. 45 minut w 180 st. Celsjusza. Wyjmij ją 

i odstaw na ok. 5 minut. Smacznego😊 
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S I O S T R A  A U G U S T Y N A  ( N I E )  T Y L K O  D Z I E C I O M 

Poniżej jest opowiadanie o Dobrym Pasterzu i zaznaczone literki. Kolejna li-

terka w alfabecie jest tą właściwą, np. a – chodzi o literkę b Odczytane w od-

powiedniej kolejności utworzą hasło – kim jest Jezus – Dobry Pasterz 

Pewien pasterz miał sto owiec. Każdą znał bardzo dobrze i o każdą się trosz-

czył. Codziennie prowadził swoje stado na pastwiska i do wodopoju, a owce 

znały głos pasterza i były mu posłuszne. Jednak pewnego razu jedna z owiec 

okazała się nieposłuszna. Oddaliła się od stada i tak pomyślała " Nie będę 

więcej zważać na słowa pasterza, chcę wyruszyć w świat – ale tu mam przy-

jaciół, którzy mnie kochają – wkrótce spotkam nowych – tu niczego mi nie bra-

kuje – tam na pewno trawa rośnie bujniej – a co z pasterzem, będzie się martwił 

– od dziś nie chcę nikim się przejmować i nikogo słuchać!" I wyruszyła w drogę. 

Mijała okryte zielenią pagórki, lasy pełne różnorodnych zwierząt i ptactwa, 

wspaniałe łąki i pola. Nie myślała już więcej o swoim stadzie, ani pasterzu. 

Tymczasem pasterz, gdy spostrzegł brak jednej swej owcy, zostawił całe swe 

stado i poszedł szukać tej, która zginęła. Zbliżała się noc. Nieposłuszna owca 

Posłyszała wycie wilków i aż zatrzęsła się ze strachu. Zapragnęła wrócić do 

swojego pasterza, z którym zawsze czuła się bezpiecznie. Ale w ciemności nie 

mogła znaleźć drogi do domu. Zaplątała się w ciernie, z których nie potrafiła się 

już wydostać. Becząc żałośnie prosiła o ratunek. 

W pewnym momencie pojawił się pasterz. Wziął ją radośnie w ramiona i ru-

szył w drogę do domu. Odnaleziona owca wiedziała już, że nigdy nie opuści 

swojego opiekuna. A Dobry Pasterz cieszył się swoją znalezioną owieczką bar-

dziej niż 99 posłusznymi. Później Pasterz zaprosił swoich przyjaciół i sąsiadów, 

mówiąc im – cieszcie się ze mną, bo znalazłem owcę, która mi zginęła. 

Radość pasterza ze znalezionej owcy jest taka, jak radość w niebie z nawró-

conego grzesznika. A dobrym pasterzem jest Pan Jezus. Ci którzy znają Go i 

wierzą Mu, to Jego owce, które ochrania przed złem. 

 

 


